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Z  głębokim smutkiem przyjęliśmy wiadomość 
o odejściu do Wieczności 

ś. +  p.
Księdza

JANA TWARDOWSKIEGO
Poety wielkiego serca, uśmiechu i dobroci. 

Uczył kochać i wybaczać.
Uczył, jak żyć w niełatwym, współczesnym świecie. 

Wespół edakcyjny

/

Spieszmy się
Spieszmy się kochać ludzi tak szybko odchodzą 
zostaną po nich buty i telefon głuchy 
tylko to co nieważne jak  krowa się wlecze 
najważniejsze tak prędkie że nagle się staje 
potem cisza normalna więc całkiem nieznośna 
jak  czystość urodzona najprościej z  rozpaczy 
kiedy m yślm y o kimś zostając bez niego

Nie bądź pewny że czas masz bo pewność niepewna 
zabiera nam wrażliwość tak ja k  patos i humor 
jak  dwie namiętności wciąż słabsze od jednej 
tak szybko stąd odchodzą ja k  drozd milkną w  lipcu 
jak  dźwięk trochę niezgrabny lub jak  suchy ukłon 
żeby widzieć naprawdę zamykają oczy 
chociaż w iękzym  ryzykiem rodzić się niż umrzeć 
kochamy wciąż za mało i stale za późno

Nie pisz o tym zbyt często lecz pisz raz na zawsze 
a będziesz tak jak  delfin łagodny i mocny

Spieszmy się kochać ludzi tak szybko odchodzą 
i ci co nie odchodzą nie zawsze powrócą 
i nigdy nie wiadomo mówiąc o miłości 
czy pierwsza jest ostatnią czy ostatnia pierwszą

Gustawowi Czartoryskiemu i Jego Rodzinie 
szczere wyrazy współczucia z powodu śmierci

OJCA 
ś. + p.

ADAMA TADEUSZA CZA RTO RYSKIEG O
składają

Stowarzyszenie Przyjaciół Puszczykowa 
Redakcja „Kuriera Puszczykowskiego”

A dam Tadeusz Czartoryski byt jednym z  najstarszych mieszkańców naszej puszczy- 
ZAkow skiej wspólnoty. Przez wiele lat dobre zdrowie pozwalało Mu cieszyć się energią 
życiową i dzielić dobrą myślą i życzliwością z  bliźnimi. To z  Jego inicjatywy powstało 
w latach 90-tych przedszkole dla puszczykowskich dzieci prowadzone przez siostry 
Elżbietanki w Puszczykowie przy ul. Niepodległości.

Pożegnaliśmy ś.p. Adama Czartoryskiego na puszczykowskim cmentarzu w słoneczny, 
mroźny dzień 15 lutego 2006 roku.

Msza święta w intencji Zmarłego Adama Tadeusza Czartoryskiego, zamówiona przez 
Stowarzyszenie Przyjaciół Puszczykowa, odbędzie się w piątek 10 marca br. o godz. 
18.00 w kościele parajialtiym pw. św. Józefa w Puszczykówku przy ul. Dworcowej.

Ś.frp.

Adam Tadeusz Czartoryski
ur. 8 marca 1909 r. w Rokosowie

zm. 10 lutego 2006 r. 
w Puszczykowie

Prosi o modlitwę  
...................■■■........ ............
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Z  przyjemnością informujemy, ze puszczykowska radna, p. Małgorzata Ornoch- Tabędzka wy­
grała grant rządu amerykańskiego na staż samorządowy w Stanach Zjednoczonych. W czasie 

miesięcznego pobytu w USA wizytuje 6 małych i średnich miast należących do aglomeracji 
Tacoma-Seattle w Stanie Washington. Celem jej pobytu jest zapoznanie się z przykładami skutecz­
nego zarządzania samorządami opartego o partnerstwo publiczno-prywatne i wolontariat na rzecz 
lokalnej społeczności. Wierzymy, ze po powrocie podzieli się swoimi wrażeniami z Czytelnikami”
Kuriera Puszczykowskiego”.Gratulujemy Jej sukcesu i życzymy powodzenia. Redakcja

Świadomi obywatele kształtują demokrację1
P rzysięgam lojalność fladze Stanów Zjednoczonych 

Ameryki i Republice, która reprezentuje jeden 
naród przed Bogiem, w imię wolności i sprawiedliwości 
dla wszystkich”.

Taką przysięgą rozpoczęło się zwyczajne posiedzenie Ra­
dy M iasta DuPont2 w dniu 14 lutego 2006, w którym  miałam 
przyjem ność uczestniczyć, tak rozpoczynają się wszystkie 
ważniejsze spotkania dotyczące spraw publicznych. Głęboko 
poruszona pom yślałam , że jeśli kilkadziesiąt osób na sali 
wstaje i z ręką na sercu głośno wypowiada słowa przysięgi 
przypom inając o najtrwalszych wartościach swojego pań­
stwa, to nie jest chyba możliwe, by za chwilę o tym zapo­
mnieli i zaczęli podejmować nieracjonalne decyzje lub „ska­
kać sobie do oczu” .

Rzeczywiście posiedzenie Rady trwało 2 godziny i 10 m i­
nut (łącznie z moją prezentacją o rozwoju demokracji w Pol­
sce), zaprzysiężono na nim 2 nowych policjantów, przyjęto 6 
uchwał, wysłuchano spraw 4 m ieszkańców3 oraz rozwiązano 
jeden poważny konflikt między zarządem  miasta i grupą 
mieszkańców. Sprawy, które były przedmiotem obrad bardzo 
przypominały nasze polskie, tak jak  to w małej społeczności: 
obchody 100-lecia miasta, kompleksowy plan zagospodaro­
wania przestrzennego, urządzanie parków i terenów rekre­
acyjnych. Konflikt, który zażegnano mógłby się zdarzyć rów­
nie dobrze w Puszczykowie, tyle że jak  pokazuje nasze do­
świadczenie jego  zakończenie byłoby zapewne trochę inne. 
Otóż dotyczył ochrony starych dębów na obszarze przezna­
czonym pod rozwój terenów rekreacyjnych dla miasta. Jest ich 
na całym obszarze w sumie 150. Grupa mieszkańców w ystą­
piła z protestem  przeciwko planowi wycięcia 30 drzew 
w miejscu, w którym  zaplanowano wybudowanie skate par­
ku. Prawdopodobny scenariusz rozwiązania konfliktu w Pusz­
czykowie byłby następujący: w najlepszym  razie burmistrz 
wysłuchałby protestów mieszkańców i.. ..  zrobił swoje. W Du 
Pont natom iast radni poprosili o w izualizację terenu, popro­
sili również o analizę drzewostanu. Gdy okazało się, że powo­
dem wycinki części drzew jest ich zły stan ogólny, a alterna­
tywą utrzym ania dębów jest rezygnacja z terenu rekreacyjne­
go dla młodzieży, zaproponowali mieszkańcom rozwiązanie. 
„Zastosujmy strategię „w ygraj-wygraj” . My ustąpimy i Wy 
trochę ustąpicie. By zm ieścić skate park kilka drzew musi zo­
stać wyciętych ale obok zostanie posadzonych kilkadziesiąt 
innych. Jeśli chcecie natom iast zachować pozostałe, to za­
opiekujcie się nimi, ponieważ wym agają leczenia! Nie było

l (ytul pochodzi od Redakcji.
2 miasto w Stanie Washington, 30 mil od aglomeracji Tacoma-Seattle, 6 000 mieszkańców.
3 każdy mieszkaniec ma prawo zabrać glos i każdy ma na wypowiedź 3 minuty.
4 miasto w Stanie Washington, 20 mil od aglomeracji Tacoma-Seattle, 59 000 mieszkaców

emocji. Rzetelna analiza sytuacji i wola rozwiązania proble­
mu dla dobra ogółu, zamknęły dyskusję.

Nie zawsze rozwiązania przychodzą jednak tak łatwo jak  
w DuPont, szczególnie gdy w grę wchodzą pieniądze. W m ie­
ście Lakewood4, w czasie trwania komisji rozwoju ekono­
micznego byłam świadkiem  bardzo gorącego sporu. Grupa 
developerów protestowała przeciwko ograniczeniom transpor­
towym wprowadzonym przez miasto. Gdy spór wydawał się 
prowadzić do „rękoczynów” ktoś z Rady zaproponował zapro­
szenie na następne spotkanie komisji profesjonalnego nego­
cjatora, który spojrzy na dokumenty, na naturę konfliktu i za­
proponuje wyjście z sytuacji. Gdy zapytałam o koszty m edia­
cji dostrzegłam zdziwienie w oczach zebranych. Będą na 
pewno mniejsze od kosztów sądowych, a poza tym warto za­
płacić relatywnie nieduże pieniądze za prace negocjatora, by 
dojść do porozum ienia w imię uniwersalnych wartości am ery­
kańskich: „wolności i sprawiedliwości dla wszystkich” .

Czy nie można by takiego sposobu m yślenia przenieść na

Małgorzata Omoch-Tabędzkagrunt Polski?

Luty bo Iłeb&kąi
Zawiedzione zaufanie...
'^ d u r n ia ła  mnie wypowiedź Burmistrza, który poproszony 
A-jprzez redakcję Teleskopu o odniesienie się do protestu 
mieszkańców przeciwnych budowie stacji benzynowej w bez­
pośrednim sąsiedztwie ich domostw, stwierdził autorytatyw­
nym tonem, że wbrew protestom stacja i tak powstanie. Jak to 
się stało, że osoba obdarzona kiedyś przez społeczeństwo za­
ufaniem, wybrana na reprezentanta ich interesów, tak dalece 
odsunęła się od swych wyborców, że nie poczuwa się już do 
żadnego dialogu z mieszkańcami?

Burmistrz nie dostrzega, że społeczność Puszczykowa to 
ludzie szczególni, o wielkim szacunku dla przyrody, m iłu­
jący ciszę i spokój. Za tę cenę świadomie godzą się na dal­
sze dojazdy do pracy, szkoły, pływalni, kina i szeregu in­
nych instytucji. Gdyby mieli inne priorytety, zamieszkaliby 
przecież w Poznaniu, w bezpośrednim  sąsiedztw ie „upra­
gnionych” wielkomiejskich zdobyczy cywilizacyjnych, ta­
kich jak  przystanki tramwajowe, supermarkety, parkingi, 
szalety i stacje benzynowe.

Nasz (sic!) Burm istrz nie rozumie specyfiki i potrzeb w ła­
snego społeczeństwa. Wybory samorządowe już blisko, 
m iejmy nadzieję, że wyłonią wreszcie Burmistrza, który 
zrozumie, że Puszczykowo jest m iejscem  wyjątkowym, 
wartym poszanowania swego niepowtarzalnego klimatu.

Jolita Barczak
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Kontrowersji wokół lokalizacji stacji paliw  
w Puszczykow ie -  ciąg dalszy

lutego br. TVP3 w programie TELESKOP wyemito­
wano program dotyczący budowy stacji paliw 

w Puszczykowie, zawierający rozmowy z mieszkańcami 
(wizja lokalna na terenie przewidzianym pod budowę sta­
cji), a także z burmistrzem.

„Kurier” zapytał protestujących mieszkańców i radnych 
m iasta o opinię i argumenty przeciw takiej inwestycji.

Urszula Rudzińska, radna miasta: M amy duże obawy, 
a one wynikają, nie z naszych wyobrażeń, lecz z dokumentu, 
który został opracowany 4 lata temu i wyraźnie mówi, że za­
kazuje się realizowania na tym właśnie terenie inwestycji 
uciążliwej dla środowiska i zagrażającej zdrowiu ludzi. M iesz­
kańcy wybrali mnie do rady miasta m.in. po to, bym pomogła 
przekonać decydentów o tym, iż ta lokalizacja jest zła ze 
względu na tak bliskie usytuowanie jej „pod oknami” wielu 
z nich. Arbitralna decyzja burm istrza zawiodła ich zaufanie do 
demokratycznie wybranych władz samorządowych.

KP: Burm istrz przekonuje, że lepszej lokalizacji jak  ta po 
prostu nie ma, a miasto leżące w otulinie parku narodowego, 
m a bardzo ograniczone tereny pod inwestycje

Stanisław Balbierz, radny miasta: M ieszkańcy widzą inne, 
znacznie lepsze m iejsca pod budowę stacji. Problem w tym, 
że burm istrz nie chce wysłuchać mieszkańców i nie licząc się 
z opinią społeczną, sam podejm uje decyzje. H istoria się po­
wtarza, bo tak samo było w przypadku kanalizacji i w wielu 
jeszcze innych spawach. Po prostu burm istrz nie konsultuje 
z mieszkańcami miasta żadnych ważnych decyzji dotyczących 
inwestycji.

Zofia Skibińska, Stowarzyszenie Przyjaciół Puszczykowa: 
Nie protestujem y przeciwko budowie stacji paliw w ogóle. 
W szyscy przecież zdajemy sobie sprawę, że nie koń zaprzę­
gnięty do bryczki lecz samochód jest i będzie naszym  podsta­
wowym środkiem lokomocji. Natom iast nie ma naszej zgody

na lokalizację stacji paliw w tym właśnie miejscu, na takiej 
małej i jednocześnie urokliwej krajobrazowo skarpie, tuż przy 
cmentarzu, przy jednym  z najładniejszych wjazdów do miasta.

KP: Burmistrz argumentuje, że będą dla miasta wpływy 
z dzierżawy gruntu, podatki od obiektów i m iejsca pracy 

U.R. Interes dla miasta z tego tytułu będzie wątpliwy. Dys­
ponuję kopią umowy Urzędu M iasta z dzierżawcą i muszę po­
wiedzieć, że lektura ta jeszcze mocniej przekonała mnie, aby 
oprotestować tę inwestycję. Bo jeżeli dzierżawa za grunt 
gminny w takim  miejscu wynosi 600 zł miesięcznie to żadne­
go komentarza więcej nie trzeba...

Na spotkanie u zbiegu ulic Poznańskiej i Wysokiej przyszło 
wielu mieszkańców okolicznych domów, którzy z oburzeniem 
mówili, że tak zlokalizowana stacja oznacza dla nich nadmierny 
hałas i smród spalin w mieszkaniach, pogorszenie bezpieczeń­
stwa, zniszczenie walorów krajobrazowych okolicy, dla których 
właśnie tutaj mieszkają. Ich domy stracą też swoją wartość. Są 
zdeterminowani, aby walczyć dalej o swoje miejsce na ziemi.

Rozmawiała Ewa Stasiak

Uspokoić Cyryla
Ulica Cyryla Ratajskiego w Puszczykowie jest ściśle za­

budowana, wąska i kręta, z symbolicznym chodnikiem 
po jednej stronie. Za to poprzedza ją długi i prosty odcinek 
drogi w lesie, na którym niczym na pasie startowym, moż­
na rozpędzić się do woli, poczuć wreszcie moc i prawdziwe 
możliwości swojej maszyny. Na końcu tego prostego odcin­
ka bynajmniej nie wzlatuje się w przestworza (choć w pew­
nym sensie jest to możliwe), lecz wpada w wąskie i ciasne 
zakręty gęsto zamieszkałej i licznie uczęszczanej ulicy. Nic 
więc dziwnego, że kolizje i wypadki są tu na porządku 
dziennym a mieszkańcy żyją w ciągłym strachu i poczuciu 
permanentnego zagrożenia.

W grudniu ubiegłego roku u wylotu z lasu stanął fotora-
bl

dar rejestrujący i uwieczniający na zdjęciach, przekra­
czających dozwoloną prędkość kierowców.

Czy dzięki temu żyjący przy ul. C. Ratajskiego czują się 
mniej zagrożeni ? Mówią o tym panie: Elżbieta Mazurow­
ska i Katarzyna Ograbek -  mieszkanki feralnej ulicy.

Zamieszkać w Parku
Obie panie, decydując się na kupno domów, starannie wy­

bierały lokalizację. Sądziły, że gdzie jak  gdzie, ale w Puszczy­
kowie można spokojnie i bezpiecznie żyć, z dala od wielko­
miejskiego zgiełku, bez nadmiaru spalin i uciążliwego hałasu 
-  Kupowałam ten dom w 1999 roku -  mówi Elżbieta M azu­

rowska. Oczarowała mnie ta okolica, piękne nadwarciańskie 
tereny z malowniczym zakolem rzeki. Przez pobliski las

)ACJA

,REC0 publikacja finansowana przez Fundację Batorego 4



N r 5 2

Elżbieta Mazurowska

ks.

prowadziła wówczas piaszczysta, 
spacerowa trasa, przy której wi­
dywało się stada dzików czy sar­
ny. Kiedy wkrótce zaczęto budo­
wać drogę, naiwnie sądziłam, że 
skupi ona niewielki, lokalny ruch.
Niestety, myliłam się, bo przez 
myśl mi nie przeszło, że przez naj­
starszą, historyczną i rekreacyjną 
część miasta można w ogóle po­
prowadzić tranzyt. Ruch nasilał 
się, a od 2001 roku postępuje w zawrotnym tempie, stwa­
rzając coraz większe zagrożenie dla nas, m ieszkańców oko­
licznych ulic, a także skutecznie degradując przyrodę i hi­
storyczną zabudowę tego najstarszego zakątka miasta. 

-O tw ie ra m  furtkę i...jestem  na 
jezdni -  mówi z kolei Katarzyna 
Ograbek. W yostrzam słuch do 
maksimum, bo z powodu zakrę­
tów widzę jedynie krótkie odcin­
ki drogi i w każdej chwili mogę 
zostać zaskoczona przez rozpę­
dzony pojazd. Nie m a w ogóle 
mowy, aby dzieci mogły same 
wyjść z domu, choćby po drobne 
zakupy do pobliskiego sklepiku.
Ogrodziłam swój dom wysokim murem, aby odizolować się 

od czyhającego na ulicy niebezpieczeństwa i od nieznośnego 
hałasu szybko jadących aut. Zauważyłam, że jeśli kierowcy 
przestrzegają obowiązującego ograniczenia prędkości i jeżdżą 
40km/h, nie ma hałasu, wzrasta on natomiast proporcjonalnie 
do prędkości przejeżdżających samochodów. Latem, kiedy 
ruch jest większy, warunki na drodze korzystne dla kierowców, 
a nasze życie przenosi się do przydomowych ogródków, trudno 
po prostu wytrzymać.

Z petycją do władz miasta
Były alarm ujące listy w prasie lokalnej i prośby kierow a­

ne do burm istrza. Kiedy w krótkim  czasie zdarzyło się tu 
kilkanaście wypadków, w poczuciu narastającego zagroże­
nia, w październiku 2005 roku udaliśm y się na Sesję Rady 
M iasta, aby wyłożyć swoje racje i dom agać się rozw iązania 
palących przecież problemów. Apelowaliśm y o kom plekso­
we działania, które skutecznie spowolniłyby i ograniczyły 
ruch sam ochodow y w tej części m iasta, o częstsze kontrole 
policyjne, o karanie kierowców ciężkich i średnich sam o­
chodów dostawczych, którzy notorycznie - m im o zakazu - 
korzystają z przebiegającego ulicą Ratajskiego tranzytu. Po­
stulowaliśm y o wprowadzenie Strefy Uspokojenia Ruchu, 
zaw ierającej z powodzeniem  stosowane ju ż  w Europie 
i w Polsce, sposoby m echanicznego ograniczania prędkości, 
które wyeliminowałyby m ożliwość rozpędzania się kierow ­
ców na tym  najbardziej niebezpiecznym  odcinku: od wylotu 
z lasu do skrzyżowania ulic. Nadwarciańska, Ratajskiego, 
Dworcowa. Strefa zawierałaby stojący ju ż  radar, w yniesione 
przejścia dla pieszych, w jazdy w drogi boczne, szykanę a la 
rondo w m iejscu bardzo niebezpiecznego skrzyżowania -
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ąuasi ronda trzech ulic oraz obram owanie całego odcinka 
barierkam i. To bardzo ważne, bo bezpieczeństwo zapewnić 
trzeba nie tylko okolicznym m ieszkańcom , lecz także licznie 
przem ieszczającym  się w tym  rejonie turystom  i wycieczko­
wiczom, udającym  się w celach rekreacyjnych nad W artę, 
grupom  głównie dzieci i m łodzieży m aszerującym  do pobli­
skiego M uzeum  A rkadego Fiedlera, rowerzystom , korzysta­
jącym  z przebiegającej tędy jednej z najbardziej uczęszcza­
nych tras rowerowych. Radar, za który bardzo jesteśm y 
wdzięczni w ładzom  miasta, dobrze spełnia swoje zadanie 
ale jedynie częściowo, nie rozwiązując istoty całego proble­
mu. Tkwi on bowiem  w system atycznie w zrastającym  natę­
żeniu ruchu na drodze, która pow inna m ieć tylko i wyłącz­
nie charakter lokalny.

Potrzebny jest system 
a nie doraźne rozwiązania

Ulica, przy której mieszkamy stała się popularną przelo- 
tówką, skrótem do Rogalina, Mosiny, Kórnika i dalszych 
miejscowości. Kum uluje się tutaj olbrzymi, jak  na te warunki 
i rozciągnięty do późnych godzin nocnych ruch. Takiego na­
tężenia ruchu nie m a na żadnej innej puszczykowskiej ulicy. 
I choć często przytacza się przykład ulicy Dworcowej, to nie 
jest on do końca adekwatny, bo ulica ta jes t przynajmniej 50% 
szersza, m a pasy zieleni, chodniki po obu stronach i za tym 
dopiero zlokalizowane są domy mieszkańców. Ulica Poznań­
ska natom iast, jaw i się nam  jako prawdziwa arteria.

W Puszczykowie -  dodaje Elżbieta Mazurowska, myśli się 
doraźnie. Nie m a kompleksowej strategii działania, brak kon­
cepcji dotyczącej zorganizowania ruchu w całym mieście. 
A oczywiste jest, że będzie on tylko i wyłącznie rósł. Ściąga się 
tu TIR-y i jako sukces podaje fakt, że miasto otrzymuje z tego 
tytułu 200.000zł podatku. Zastanówmy się, ile miasto musi 
wydać na remonty, zniszczonych przez te auta nawierzchni.

Strategia musi być, bo prędzej czy później okazuje się, że 
doraźne działanie jest nieskuteczne czy wręcz szkodliwe.

Bezpieczne Miasto z charakterem
To, że z taką determ inacją walczymy o bezpieczeństwo 

i o ograniczenie ruchu na ulicy, przy której mieszkamy, to nie 
są fanaberie, lecz nasze elementarne prawo, zapisane także 
w Statucie M iasta Puszczykowa. Rozwiązania, o które postu­
lujemy są sprawdzone, niezbyt drogie i niezwykle skuteczne. 
Spowolnią ruch do prędkości przewidzianej w tej części m ia­
sta, zagwarantują bezpieczeństwo licznie mieszkającym  tu ro­
dzinom  z małymi dziećm i, wyelim inują zagrożenie dla pie­
szych, rowerzystów i zmotoryzowanych. Zm niejszą też hałas 
i inne uciążliwości oraz poham ują zakusy na wycinanie pora­
stającej drogę roślinności. Strefę Uspokojenia Ruchu z pew­
nością dużym  łukiem om ijać będą jadący tranzytem  kierow­
cy, co wpłynęłoby korzystnie nie tylko na nasze bezpieczeń­
stwo, ale na stan zarówno najatrakcyjniejszego historycznie 
zakątka miasta z zabytkową ul. Ratajskiego, M uzeum Arkade­
go Fiedlera i najstarszym i domami w m ieście, jak  i na zacho­
wanie walorów przyrodniczych i rekreacyjnych Parku, w któ­
rego otulinie leży Puszczykowo -  miasto, o które powinniśmy 
i chcem y dbać. Ewa Stasiak

Luty2006 K-urier__________________ :____  Puszczykowski
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Biada piratom drogowym
o działaniach policji dotyczących bezpieczeństwa ruchu drogowego 
w Puszczykowie mówi Komendant Policji Sławomir Kaczmarek

>

§ 1 ^ omisariat Policji w Puszczy-
A idcow ie nie ma w swych struk­
turach komórki, która zajmowała­
by się ruchem drogowym sensu 
stricto. Właściwie nie posiada jej 
żaden komisariat w powiecie po-

------------  znańskim
Oczywiście w ramach posiada­

nych uprawnień reagujemy na na­
ruszanie zasad ruchu drogowego, 
prowadzimy działania prewencyjne, obsługujemy koli­
zje. Kiedy jednak zdarzy się wypadek drogowy, który 
różni się od kolizji tym, że są ofiary w ludziach: osoby 
ranne czy zabite, wówczas zajmuje się tym Sekcja Ruchu 
Drogowego Komendy Miejskiej w Poznaniu. Do nas na­
leży staranne zabezpieczenie miejsca wypadku.

Kolizjami, w których uszkodzeniu ulegają w mniejszym 
lub większym stopniu pojazdy, zajęliśmy się tylko dlatego, 
ze takie było zapotrzebowanie społeczne. Przed rokiem 
2003 nie mieliśmy uprawnień do ich obsługiwania, 
a uczestniczący w takich zdarzeniach kierowcy nierzadko 
czekali po parę godzin na radiowóz z Sekcji Ruchu Drogo­
wego. Teraz zajmuje się tym nasz komisariat, a czas ocze­
kiwania na policjantów nie przekracza 20 minut. General­
nie przyczyny takich kolizji nie leżą w przekraczaniu pręd­
kości, lecz wynikają raczej z wymuszenia pierwszeństwa 
przejazdu czy niezachowania należytej odległości.

Nie oznacza to oczywiście, że nie widzimy problemu 
nagminnego przekraczania dozwolonej prędkości w mie­
ście, szczególnie w jego określonych miejscach i nie po­
dejmujemy w związku z tym konkretnych działań. Poli­
cjanci komisariatu w Puszczykowie (i nie tylko w Pusz­

czykowie!) nie mieli do tego roku uprawnień do posługi­
wania się radarem ręcznym. Aby kontrolować i karać 
przekraczających prędkość kierowców, dwa, trzy razy 
w miesiącu ściągaliśmy radiowóz z Sekcji Ruchu Drogo­
wego. Patrole radarowe wystawiane były na drodze mo­
sińskiej, w centrum miasta, w miejscach szczególnie nie­
bezpiecznych, o których często informowali nas sami 
mieszkańcy. Były to jednak działania doraźne, bo z uwa­
gi na szereg innych zadań (np. przeprowadzanie inter­
wencji, konwojowanie, zabezpieczanie zdarzeń krymi­
nalnych, kolizji, wypadków), nie mogliśmy być wszędzie 
tam, gdzie być chcieliśmy i gdzie oczekiwałoby nas spo­
łeczeństwo.

Zakupienie przez Urząd Miasta fotoradaru i ustawienie 
go przy ul. Cyryla Ratajskiego, uważam za bardzo dobre 
posunięcie. Z tego rejonu właśnie dochodziły do nas 
szczególnie niepokojące sygnały o nagminnym przekra­
czaniu prędkości przez kierowców. Radar jest przenośny 
a maszty do jego umocowania z czasem staną w innych 
punktach miasta. Można mocować go też na trójnogu 
i stawiać w miejscu, gdzie w danym momencie obserwo­
wane jest większe zagrożenie.

Na początku roku dwóch policjantów z naszego komi­
sariatu otrzymało zezwolenia na użytkowanie radaru 
ręcznego. Mamy więc radar i uprawnionych do jego ob­
sługiwania funkcjonariuszy. Będziemy go używać odręb­
nie, niezależnie od fotoradaru, ale też wspólnie robiąc 
kontrole kaskadowe tzn. pomiar szybkości samochodu 
w dwóch oddalonych od siebie miejscach. Połączymy si­
ły i będziemy skuteczniej działać, aby wyeliminować 
z naszych ulic niebezpiecznych piratów.

Wysłuchała Ewa Stasiak

Kary dla kierowców za przekroczenie dozwolonej prędkości:

Z  roku na rok zw iększa się ilość m andatów  za 
wykroczenia przeciw  bezpieczeństwu w ruchu 

drogowym:

2004 rok - 187 m andatów w tym 162 za w ykro­
czenia w ruchu drogowym  wartość: 29.470 zł 
2005 rok - 237 m andatów w tym 19 1 za w ykro­
czenia w ruchu drogowym  wartość 35.000 zł

skala mandat punkty
przekroczenia 
w km/h

w PLN karne

do 10 20 -  50 1
1 1 -2 0 50 -  100 2
21 - 3 0 100 -  200 4
3 1 - 4 0 200 -  300 6
41 - 5 0 300 -  400 8
51 i więcej 400 -  500 10
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Rady Miasta Puszczykowa
Rady Miasta 7 lutego 2006 roku —

Podniośle, minutą ciszy w hołdzie ofiarom katowickiej 
katastrofy, rozpoczęła się lutowa sesja RM. Następnie 

ślubowanie złożył nowy, wybrany w wyborach uzupełnia­
jących radny Władysław Hetman. Zgodnie z podjętymi 
przez Radę uchwałami został członkiem Komisji Zdrowia, 
Opieki Społecznej i ds. Osób Niepełnosprawnych oraz Ko­
misji Bezpieczeństwa i Ochrony Środowiska.

Sprawnie przebiegało przyjmowanie przez Radę kolej­
nych uchwał w następujących sprawach:
• Miejskiego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania 

Problemów Alkoholowych na rok 2006.
• dodatków do wynagrodzenia ze stosunku pracy nauczycie­

li w szkołach prowadzonych przez Miasto Puszczykowo 
• dokonywania oceny pracowników mianowanych Urzę­

du Miasta
• przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu za­

gospodarowania przestrzennego w Puszczykowie, dla 
rejonu ul. Morenowej -  część B 

• sprzedaży w drodze bezprzetargowej nieruchomości sta­
nowiącej własność Miasta Puszczykowa (chodzi o pas te­
renu - skaipę, szerokości 5m i długości 24 m, znajdują­
cego się w Niwce, wycenioną na kwotę 6 000,-złotych). 

• upoważnienia Burmistrza Miasta Puszczykowa do za­
ciągnięcia zobowiązania wekslowego (dla zabezpie­
czenia realizacji warunków umowy umorzeniowej 
z NFOŚ. Zarząd NFOŚ zgodził się umorzyć część za­
ciągniętego przez Miasto kredytu, pod warunkiem 
przekazania tej kwoty na przedsięwzięcie ekologiczne). 

• przyjęcia Planu Rozwoju Lokalnego Miasta Puszczyko­
wo na lata 2005-2014 (aktualizacja Planu w związku 
z uchwaleniem nowego budżetu Miasta na 2006 rok 
oraz nowym planem inwestycyjnym na lata 2006-2008). 

• zaciągnięcia kredytu długoterminowego (zostanie on 
przeznaczony na wypłatę odszkodowań za grunty 
przejęte przez miasto pod drogi gminne w kwocie 
2.000.000 zł oraz zakup gruntu przy ul. Nadwarciań­
skiej w kwocie 200.000 zł, -  część zakola Warty.

Przyjęto Pian pracy Rady Miasta Puszczykowa na
rok 2006, który przedstawia się następująco:

Terminy sesji 
zwyczajnych

Tematyka sesji

21.03.06 
godz. 16.00

1. Podejmowanie spraw bieżących
2. Bezpieczeństwo i Ochrona Środowiska

25.04.06 
godz. 16.00

1. Absolutorium
2. Podejmowanie spraw bieżących

Ls.
FUNDACJA 
BATORECC

06.06.06 
godz. 16.00

1. Podejmowanie spraw bieżących
2. Gospodarka przestrzenna, Inwestycje

godz. 16.00
1. Podejmowanie spraw bieżących
2. Sport, Rekreacja
3. Służba zdrowia

12.09.06 
godz. 16.00

1. Podejmowanie spraw bieżących
2. Edukacja
3. M łodzieżowa Rada M iasta

-  dotychczasowa działalność

17.10.06 
godz. 16.00

1. Podejmowanie spraw bieżących
2. Sprawozdanie z działalności Rady 

za okres całej kadencji

Bonifikaty

Radca prawny Urządu Miasta, Anna Szawelska zre­
ferowała sytuację, jaka zaistniała po orzeczeniu 

wojewody wielkopolskiego, w którym unieważnia on 
Uchwałę Nr 182/05/IV Rady Miasta Puszczykowa do­
tyczącą zgody na udzielenie bonifikat od opłaty z tytu­
łu przekształcenia prawa użytkowania wieczystego 
w prawo własności. Rada zgodziła się na takie bonifi­
katy w sposób ogólny, nie określając podmiotów oraz 
nieruchomości, których przekształcenie ma dotyczyć. 
Można od tej decyzji złożyć odwołanie, lecz wtedy sa­
mo postępowanie może trwać nawet dwa lata, lub uznać 
orzeczenie wojewody i zaakceptować nieważność 
uchwały, co oznacza bieżące podejmowanie indywidu­
alnych uchwał dla każdej ze spraw wszczętej poprzez 
złożenie wniosku.

Radni opowiedzieli się zdecydowanie za drugim roz­
wiązaniem, wskazując jednocześnie, aby poinformować 
wszystkich zainteresowanych o takim trybie.

Komisja częściowo utajniona

Komisja Rewizyjna przedstawiła, przyjęty następnie 
przez Radę, plan pracy na 2006 rok Jej przewodni­

czący Piotr Bekas złożył sprawozdanie z działalności 
Komisji w 2005.

Ponieważ wszystkie posiedzenia Komisji Rewizyjnej 
są niejawne, radna Iwona Jankowska złożyła formalny 
wniosek o odtajnienie tych posiedzień, aby mieszkańcy 
miasta mieli swobodny dostęp na te spotkania oraz do­
kładną informację o terminach posiedzeń. Radna kilka 
razy podtrzymywała swój wniosek, jednak spotkała się 
z dużym oporem, szczególnie przewodniczącego Komi­
sji P. Bekasa, który argumentował, że kontaktował się
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z innymi miastami, gdzie również kontrole są utajnione, 
a z powodu specyfiki pracy, terminy spotkań nieprzewi­
dywalne. W rezultacie wniosek upadł. Redakcja 
„Kuriera” postanowiła dowiedzieć się, jak to wygląda 
w innych miastach. Okazało się, że np. w Luboniu, 
Mosinie czy Poznaniu posiedzenia Komisji Rewizyj­
nej są otwarte dla wszystkich zainteresowanych 
a terminy tych posiedzeń i omawiane na nich zagad­
nienia, podane są do wiadomości publicznej.

Urząd zakupił i zainstalował przy ul. Cyryla Rataj­
skiego radar, zatrudniając, z myślą o jego obsłudze, 
drugiego strażnika miejskiego. Sa już pierwsze wpły­
wy do kasy miasta z tytułu mandatów. Znamienne 
jest, że % ukaranych kierowców nie mieszka w Pusz­
czykowie lecz w sąsiednich lub dalej położonych gmi­
nach. Świadczy to niezbicie, że ulica C. Ratajskiego 
jest wbrew woli jej mieszkańców (piszemy o tym 
w tym wydaniu „Kuriera”) popularnym tranzytem.

Burmistrz informuje

Informacje dotyczyły spraw bieżących, głównie od­
śnieżania dachów, bezpłatnej możliwości korzystania 

z internetu w Bibliotece Miejskiej oraz przygotowania 
sali dla organizacji pozarządowych w Szkole Podstawo­
wej Nr 1. Został też poruszony problem bezpieczeństwa 
na puszczykowskich drogach.

2 1 . 0 3
Najbliższa sesja 
Rady Miejskiej

Najbliższa Sesja Rady Miasta odbędzie się we wtorek 
21 marca 2006 roku o godz. 16.00 w sali sesyjnej Urzędu 
Miasta ul. Podleśna 4  w Puszczykowie.

Zachęcamy do udziału!

Starania o drugiego  
uwieńczone sukcesem!
W  Puszczykowie jako komendant Straży Miejskiej 

pracuję niecały miesiąc, wcześniej od 5 lat służ­
bę taką pełniłem w Poznaniu. Małe miasto wcale nie 
oznacza mniejszych obowiązków. Naszym zadaniem 
jest dbanie o ład i porządek w mieście, co na przykład 
w obecnym, zimowym okresie oznacza kontrolowanie 
przejezdności dróg i zgłaszanie ewentualnych proble­
mów odpowiednim służbom. We współpracy z firmą 
Eko-Rondo wyłapujemy bezdomne zwierzęta i przeka­
zujemy do niewielkiego schroniska, gdzie mają zapew­
nione odpowiednie warunki i opiekę weterynaryjną. 
Zwracamy też uwagę na parkujące samochody, ale po­
nieważ nie jesteśmy wyposażeni w blokadę kół, nasza 
interwencja ogranicza się przeważnie do upomnienia.

Istotną sprawą jeśli chodzi o moje obowiązki jest po­
prawa bezpieczeństwa na drodze, a podstawowym za­
daniem obsługa fotoradaru i prowadzenie związanej 
z nim niezbędnej dokumentacji. Radar jest odpowied­
nio mocowany na maszcie i programowany, dzięki cze­
mu samoczynnie rejestruje przekraczające dozwoloną 
prędkość pojazdy. Okresowo przewożony jest i usta­
wiany w pobliżu szkoły na ul. Wysokiej, przy przejściu 
dla pieszych. Wiem, że nie są to wystarczające środki 
do walki z piratami drogowymi, ale będę się też wsłu­
chiwał w głosy mieszkańców i wnioskował, aby 
w miejscach szczególnie zagrożonych zastosować do­
datkowe zabezpieczenia typu progi zwalniające i inne 
formy zwiększenia bezpieczeństwa, poprzez zmniej-

strażnika m iejskiego

szenie prędkości poruszających się pojazdów.
Jestem po wstępnych rozmowach z komendantem 

policji w Puszczykowie, który jest otwarty na naszą 
współpracę, co - jak myślę - przełoży się na nasze 
wspólne służby czy patrole. Bez takiej współpracy 
i bez rozmów z puszczykowską społecznością nasza 
praca byłaby mniej skuteczna. E.S.

Od redakcji: od kilku lat postulow aliśm y o za trudnie­
nie kolejnego strażnika m iejskiego, gdyż nie je s t  m ożli­
we, aby jed n a  osoba i to w dodatku pracująca do godz. 
15.00 m ogła spraw nie dzia łać  na bardzo rozległym te­
renie Puszczykowa. C ieszym y się, że nasze starania zo ­
stały’ uw ieńczone sukcesem . Nowem u Strażnikowi M ie j­
skiem u życzym y zadow olenia w pracy  zapew niającej 
nam  bezpieczeństw o i dobrej w spółpracy z m ieszkańca­
m i Puszczykowa.

UNDACJA
IATOREGC
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Informacje
UWAGA narciarze  
i snowboardziści!!!
Zapraszamy na 12 Mistrzostwa Puszczykowa w Nar­

ciarstwie Alpejskim i Snowboardzie, które odbędą 
się w dniach 10-12 marca br. w Karpaczu. Uczestni­
kiem zawodów może być każdy mieszkaniec Puszczyko­
wa. Liczymy również na kibiców! Dla młodzieży naszego 
miasta do Karpacza pojedzie wynajęty autokar.

Szczegóły znajdują się na naszej stronie internetowej 
www.ptspuszczykowo.pl

Dodatkowe informacje - Janusz Szafarkiewicz, teł.
kom. 606701055. ZAPRASZAM Y

Puszczykówskie Towarzystwo Sportowe

Puszczykowskie Towarzystwo Sportowe przypo­
m ina o zajęciach rekreacyjnych dla mieszkańców 

Puszczykowa w następujących term inach:

_________________ - piłka siatkowa__________________

szkoła nr 1 pon. 19-20,30 śr. 20.30-22.00 

_________________- piłka koszykowa_________________

szkoła nr 1 pon. 20.30-22.00
szkoła nr 2 czw. 20.00-21.30
_____________________ - aerobik__________________ _

szkoła nr 2 czw. 20.00

___________________ -m a ___________________
szkoła nr 1 wt. i czw. 19.30-21.00

W  piątek, 17 m arca 2006 o godz. 18.00 zapraszam y na 
kolejne zebranie członków Stow arzyszenia Puszczyko- 

w o-C hateaugiron, którego tem atem  będzie organizacja tego­
rocznej rewizyty w Bretanii. M ałgorzata Derengowska

Kurier
_____________________ :_____ Puszczykowski

Szanowny Czytelniku! 
Drogi Podatniku!
Już drugi raz zwracamy się do Ciebie o wsparcie Związku Harcer­

stwa Polskiego -  organizacji pożytku publicznego -  poprzez prze­
kazanie na nasze konto 1% Twojego podatku. Jak wiesz, jest to możli­
we od zeszłego roku, i już w ubiegłym roku wielu mieszkańców nasze­
go miasta (i nie tylko) postanowiło nas wesprzeć. Twoje pieniądze, któ­
re w innym razie pochłonie biurokratyczny aparat państwowy, pozwo­
lą nam rozszerzyć naszą działalność i objąć nią większą liczbę dzieci, 
aby krzewić w nich ducha patriotyzmu, pokazywać wartości, które po­
mogą im w codziennym życiu podejmować właściwe decyzje. Otrzy­
mując 1% Twojego podatku będziemy mieli możliwość zakupienia 
niezbędnych w codziennej pracy artykułów oraz organizowania dzie­
ciom wyjazdów, które oprócz rozrywki pozwolą rozwijać w nich nie­
zbędne w życiu umiejętności oraz nawiązywać nowe przyjaźnie.

Teraz, gdy już wiesz najlepiej co zrobić ze Swoim podatkiem, 
podajemy krótką informację. Wystarczy, że na podstawie zeznania 
podatkowego PIT wyliczysz wysokość 1 % podatku i dokonasz wpła­
ty na konto naszego Hufca:

Hufiec ZHP Poznań -  Rejon 
Ul. Wroniecka 24, 60 -  161 Poznań 
79 1090 1359 0000 0000 3501 9341 

z dopiskiem „1% podatku dla ZHP Puszczykowo”
Wpłaconą kwotę wykaż w rozliczeniu rocznym PIT, a Urząd Skar­

bowy zwróci tę wpłatę w formie zwrotu podatku. Z góry dziękujemy

za Twoją pomoc! z  harcerskim pozdrowieniem CZUWAJ!
pwd Maciej Stelmachowski
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nazwa odbiorcy c d ....................................................................... ' . , . , . ,

P U S Z C Z Y K O W A  G R U N W A L D Z K A 7

2 7 0 0 0 0 1 1 0 2 0 2 9 7 2 7
nr rachunku odbiorcy

4 9 1 0 2  0: 4 0

4 i 3
noiuio

w|p PILIN
kwota słownie

nazwa zleceniodawcy . . , , . , , , , . . .I i M O  I Fj,n ! TJ M i M M M M  ]
nazwa zleceniodawcy cd. . . . . . '■ j . j  * j  i V  ■ V '  . , ■ ■, • .

II i 11 11 11 111 1 1 i I m  I I  1 T T I  F I  T T T T I
'„M | | | | | j

1 1%]p |o |d |a !t |k |u I In !a  s t o w a r z y s z e ń  i e
::.■.................................................................................. :-----------------1

POCZTA POLSKA
______

Oplata

________ L

1% Podziel się podatkiem

Jeśli jeszcze nie dokonałeś wyboru organizacji pożytku 
publicznego, której podarujesz 1 % swojego podatku -  

masz czas do 2 m aja 2006 tj. term inu rozliczenia PIT-ów 
za rok 2005.

M ożesz jednak  ju ż  teraz wesprzeć dowolną organizację 
pozarządową, która ma status organizacji pożytku pu­
blicznego. Tą organizacją może być Stowarzyszenie Przy­
jació ł Puszczykowa, które taki status posiada. Przypom i­
namy: m isją Stowarzyszenia Przyjaciół Puszczykowa jest 
budowanie i rozwijanie społeczeństwa obywatelskiego, 
będącego podstawą ładu dem okratycznego. Jeśli zatem 
chcesz tę misję wspierać i pom óc nam w wydawaniu nie­
zależnej gazety „K urier Puszczykowski” . która m onitoru­
je  działania władz lokalnych, inform uje, edukuje, kształ­
tuje opinię publiczną a przez społeczny kolportaż dociera 
do w szystkich mieszkańców Puszczykowa a także dalej -  
możesz nie tylko zostać członkiem Stowarzyszenia ale rów­
nież dokonać odpisu 1 % swojego podatku na nasze konto:
49 1020 4027 0000 1102 0297 2743. Każda
złotówka wspierająca obywatelskie działania jest cenna. 
Dziękujemy! Zarząd Stowarzyszenia
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felieton otobUty

Bilansfcf
. i1 Cały rok ścigałam się z czasem.

Żeby wykorzystać każdą chwilę 
i napić się spokojnie kawy, wsta­
wałam o piątej rano, tak więc
0 siódmej byłam już po trzeciej kawie i walczyłam z pal­
pitacjami serca.

1 Nie miałam czasu dla Przyjaciół i czasem modliłam się, 
żeby nikt nie zadzwonił, bo nie miałam siły odebrać te­
lefonu i układać słów w zdania.
Kilka razy zawaliłam ważne terminy -  w tym oddania 
felietonu do druku.
Otrzymałam więcej niż dałam.
Regularnie chodziłam do kina z córką, więc jestem bie­
gła w kwestii kinematografii dziecięcej, ale wstyd mi, 
że ostatnio byłam w kinie na „Kurczaku małym” a nie 
mam nic do powiedzenia o „Pręgach” .
Odbyłam kolejną egzotyczną podróż życia z PRZYJA­
CIÓŁKĄ ŻYCIA i znów było fantastycznie.
Sprzątałam dom do upojenia choć ledwo widziałam na 
oczy ze zmęczenia (wyszedł rym częstochowski) - choć 
przecież każda kobieta przy zdrowych zmysłach walnę­
łaby się na godzinkę z maseczką liftingującą na twarzy
1 nie tylko.
Zmieniłam pracę i to dwukrotnie.
Klęłam jak szewc.
Stałam przed kilkutysięcznym tłumem na Rynku Głów­
nym w Krakowie, otwierając M istrzostwa Europy 
w Slalomie Kajakowym i nogi się pode mną uginały, 
choć robiłam to nie po raz pierwszy, ale fakt, że dzieje 
się to w moim ukochanym mieście i nie mogę nawalić 
sprawiał, że bałam się jeszcze bardziej.
A potem wszystko poszło brylantowo i byłam w telewizji. 
Kupiłam kilka rzeczy, których nigdy nie założę oraz nie 
kupiłam kilku, które bezwzględnie powinnam była i te­
raz śnią mi się po nocach, w tym piękny pierścionek 
z koralem syntetycznym za 49 złotych.
Kilka razy miałam debet na koncie, ale też kilka razy 
zarobiłam przyjemną sumkę i byłam z siebie bardzo 
dumna.
Nie umyłam wszystkich okien w domu na Gwiazdkę. 
Zadałam ważne pytanie i otrzymałam odpowiedź. 

Uśmiechałam się, choć nie było mi do śmiechu, oj nie. 
Nauczyłam wielu ludzi wielu słów w obcym języku 
a nie nauczyłam się cierpliwości do tego co jest 
i wdzięczności za to co jest.
Płakałam na środku Półwiejskiej w Poznaniu, kiedy sta­
ruszka w wieku mojej Babci podeszła do mnie i zapyta­
ła: „czy pani też mi nie pomoże?” i za parę groszy ku­
piłam sobie czyste sumienie.
Byłam niewyobrażalnie i nieopisanie szczęśliwa tyle ra­
zy, że nie umiem policzyć -  nawet w tym bilansie

Agata Rosadzińska -W ójcik

Nasz Ogród
-------  Marzec Ul Ogrodzie -------

Chociaż zima wciąż nie daje za wygraną to jednak dni do prawdzi­
wej wiosny możemy już spokojnie odliczać. Marzec to pierwszy 

wiosenny miesiąc, w którym czeka nas sporo pracy po zimowej stagna­
cji i uśpieniu. ««

Jeżeli prognozy nie przewidują powrotu srogich mrozów, a pogoda 
jest słoneczna i stosunkowo ciepła możemy zacząć usuwać ochrony 
z roślin zimozielonych. Gdy pogoda ustabilizuje się na dobre w drugiej 
połowie miesiąca rozpoczynamy cięcie drzew i krzewów ozdobnych 
kwitnących latęm. Zaliczamy do nich wrzosy, budleje, tawuły, pięcior­
niki, hortensje, a także powojniki wydające kwiaty na młodych pędach. 
Marzec to również najlepsza pora na cięcie jabłoni, grusz i śliw. Stare 
drzewa należy ciąć mocno i zdecydowanie pozostawiając tylko kilka ko­
narów. Z drzew owocowych powinniśmy usunąć przewodniki. W ich 
miejscu szybko pojawią się tak zwane „wilki*’ z których usunięciem po­
winniśmy wstrzymać się jednak co •najmniej do lata.

Bulwy, cebule i karpy zimujące w chłodnych piwnicach regularnie 
przeglądamy, a egzemplarze chore lub zainfekowane od razu usuwamy.

Pod koniec miesiąca, gdy mamy pewność, że temperatury w nocy nie 
będą spadać dużo poniżej 0°C możemy w naszych oczkach wodnych 
ponownie zamontować fontanny i urządzenia filtrujące, a jeżeli tempe­
ratura wody osiągnie co najmniej 6-8°C ponownjfe zarybiamy nasze je­
ziorka. Kiedy tafla wody całkowicie rozmarznie powinniśmy krótko 
przyciąć ubiegłoroczne zaschnięte trzciny i pędy roślin wodnych. Pa­
miętajmy, że mimo pozornego „ożywienia” w naszym oczku wodnym 
należy wciąż się wstrzymywać z dokarmianiem ryb.

W drugiej połowie miesiące, jeżeli aura dopisuje możemy wykonać wap­
nowanie trawnika oraz zwałować nierówności pojawiające się po zimie.

Wszystkie rośliny balkonowe zimujące w zamkniętych pomieszczeniach 
zaczynamy od marca regularnie podlewać i zasilać nawozami wieloskład­
nikowymi. Rozpoczynając te zabiegi pielęgnacyjne już w marcu przyspie­
szymy kwitnienie co najmniej o kilka tygodni. Kuba Olejniczak

— Mila Morska Kulinarnej Żeglugi, czyli—
Pączki z serka homogenizowanego

Smak tych pączków pamiętam z dzieciństwa. Po raz pierw­
szy spróbowałam ich u cioci w Gnieźnie. Potem mama 

przywiozła ze sobą ten magiczny przepis i jadłyśmy te pącz­
ki w Poznaniu. A dzisiaj sprzedam go Wam abyście mogli po­
próbować pączuszków w Puszczykowie. Przepis łatwy i tani. 
Rewelacyjny.

Składniki:
3 ja jka
I serek homogenizowany
3 łyżki cukru
1,5 szklanki mąki
1 łyżka proszku do pieczenia
Tłuszcz do smażenia, najlepiej Plantu.

Wszystkie składniki należy ze sobą połączyć aby uzyskać 
jednolitą masę. Ciasto kładziemy łyżką na rozgrzany, głęboki 
tłuszcz. Te pączki mają być malutkie. Wysmażone posypuje­
my cukrem pudrem. Najlepsze są ciepłe. Prawda, że to pro­
ste? Smacznego.

Kamila Morska
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P lN ( ! I I  S Y S T E M
SCHOOL OF ENGLISH ul. wierzbowa 8

Rok zal.l 991 62-040 Puszczykowo
www.finchsystem.pl e-mail: biuro@finchsystem.pl tel. 061 81 94 615

ZAPRASZAMY NA SEMESTR WIOSENNY U!
K u rs y  ję z y k a  angielskiego

dla dzieci od ła t 5 ,  m łodzieży i dorosłych

15. rok w Puszczykowie !
Matury i Egzaminy Cambridge (FCE, c a e ) -  100% zdawalności!

Biuro Szkoły: Puszczykow o ul. W ierzbowa 8 czynne pn. -  p t. godz. 12-15

Zajęcia odbywają się w Puszczykowie: ul. Wierzbowa 8 oraz Puszczykówku: ul. Gwarna 11 (przy Szkole Podstawowej nr 2) 
Szkoła jest placówką oświatową zarejestrowaną w Kuratorium Oświaty i Wychowania pod nr 135/95

e-uii&h tet.  0609 4 6  02 46

te-L. 0607 24 82 82

P o m y ś l ju z  d z iś  o s w o je j 
p r z y s z ło ś c i  w  ulm i !

MIEJSCE MA TW OJĄ REKLAMĘ
1 m o d u ł czarno-b iały: 2 5  z ł  
t e l.  8133 0 7 8 , 8133 337

Chcesz nauczyć 
się fotografii?!
indywidualne zajęcia poprowadzi
A R T Y S T A  -FOTOGRAFIK  
—  Tel.: O 602 705 4 3 7  —

Towarzystwo Ubezpieczeń 
WARTA i Reasekuracji S.A.

UBEZPIECZENIA
KOMUNIKACYJNE (OC, AC/KR, NNW) 

TURYSTYCZNE  
MIESZKAŃ, DOMÓW I MIENIA 

KAPITAŁOWE I INNE

PAWEŁ JACHNIK 
AGENCJA UBEZPIECZENIOWA

PUSZCZYKOWO, UL. POZNAŃSKA 45 
TEL. 888/095 810 

e-mail: skarabeusz@ag.warta.pl 
czynna: wt, śr. 17-19 

pt. 14-16

dojazd do klienta na życzenie
M B

K U R I E R  P U S Z C Z Y K O W S K I  -  C Z A S O P I S M O  T Y P U  N 0 T - F 0 R - P R 0 F I T
Redaguje zespół w składzie: Zofia Skibińska (red. naczelna), Gabriela Ozorowska (z-ca red. naczelnej) Gustaw Czartoryski, Justyna Kowalińska, Włodzimierz 
Kowaliński (fotografia), Barbara i Andrzej Krawczyńscy, Przemysław Schulz, Ewa Stasiak, Ewa Stawicka. Stale współpracują: Iwona Jankowska, Małgorzata 
Omoch-Tabędzka, Agata Rosadzińska-Wójcik. Adres Redakcji „Kuriera Puszczyków skiego” : 62-040 Puszczykowo, ul. Grunwaldzka 7. tei. 061 813 30 78,061 813 33 37, 
fax 061 898 33 17, e-mail: kurierpuszczykowski@o2.pl, Wydawca: Stowarzyszenie Przyjaciół Puszczykowa; Nr Rej. Sądowego: RPR 748; Konto Bankowe: Nr konta: 
49 1020 4027 0000 1102 0297 2743. Drukarnia: UNI-DRUK Luboń. Redakcja zastrzega sobie prawo skracania i redagowania otrzymanych tekstów. Tytuły, śródtytuły 
i wytłuszczenia pochodzą od Redakcji. Redakcja nie odpowiada za treść drukowanych listów, które prezentują poglądy ich autorów. Skróty oznaczane [...] nie mogą znie­
kształcać treści wypowiedzi Czytelników. Redakcja nie odpowiada za treść reklam. Nakład 3000 egz.
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MATERIAŁY

BUDOWLANE
POLECAMY:

r
IE

• Systemy dociepleń na styropian i wełnę
• Tynki akrylowe i m ineralne
• Farby akrylowe, silikatowe, emulsje
• Wełnę na poddasza i inne
• Płyty gipsowe i konstrukcje
• Rynny Marlej i polskie l # W ł V l B ^ .

7 7  I r  CHMIELEWSCY I SYN SR J.

PUSZCZYKOWO, ul. OGRODOWA 4
TEL. 8 1 9 4 -3 5 9

MIEJSCE NA TW OJĄ REKLAMĘ
1 m o d u ł czarn o-b ia ły: 2 5  z ł  
t e l.  8133 0 7 8 , 8133 337

POSZUKIWANA PANI
DO SPRZĄTANIA DOMU
1 x  w  ty g o d n iu  o d  z a r a z  

—  P u s z c z y k o w o  S ta r e
Tel. kontaktowy: 0693 526 793

G A R N ITU R Y
M A R Y N A R K I

KOSZULE SPODNIE
KURTKI (szycie  na m iarę)

Ceny producenta
K arkocka M ałgorzata, u l. Klonowa 8 , 
P uszczykow o (p r z y  U rzę d zie  M iasta) 

T e l .  8 1 3 3 - 3 1 0 ,  0 0 0 9 8 1 7 1 9 6

NAPRAW A SPRZĘTU AGP
odkurzacze miksery, maszyny do szycia, 
ogrzewacze, pralki oraz inne urządzenia 

techniczne, pogotowie elektryczne.
62-040 PUSZCZYKOWO, UL. POZNAŃSKA 60 
tel. 8 133-167, tel. kom . 0 602 707 532

B — — T E C H N IK A : GRZEWCZA,MAXIMA SANITARNA, in s t a l a c y jn a , 
wm Łaaiiiiegmi-MiiKiBa  KANALIZACYJNA
6 2 -0 5 0  M O S IN A , U L. K R O TO W S K IE G O  16 
T E L . 061/819 13 57 , F A X  061/819 2 3  41 
e - m a i l :  f i r m a . m a x i m a @ t o m e k . G o m . p l

PRZEWÓZ OSÓB OKAZJONALNY 
WYCIECZKI I PIELGRZYMKI 

DO 50 OSÓB

ul. Nowowiejskiego 2
62-041 Puszczykowo tel. kom. 0 601-161-730

U W A G A ! !  Stylowe meble używane i antyki 
lampy, żyrandole, artykuły dekoracyjne, odzież, 
pochodzenia zachodniego poleca po atrakcyjnych cenach
S K L E P  „ S E Z A M ”
Mosina ul. BudzyńskalO, Parking Morena, tel 0503923137 
od 20 .09.2003r.. od poniedziałku do soboty w godz. 9-18

HAT A -  JOGA
wtorki-czwartki godz. 19.30-21.00
Szkoła Podstawowa nr 1 mała sala 
Puszczykowo, ul. Wysoka 1
Tel. 0501 601 241; 0503 651 141

K U P I Ę  D O M
Z D E C Y D O W A N IE
W  PUSZCZYKOWIE
tel. 8-586-799
MIEJSCE NA TW OJĄ REKLAMĘ
1 m o d u ł czarn o -b ia ły : 2 5  z ł  
t e l.  8133 0 7 8 , 8133 337

USŁUGI POGRZEBOWE
2 4 h

Tel. całodobowy 061 813 72 64
ul. Szosa Poznańska 34a, 62-050 Mosina
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BLACHARSTWO SAMOCHODOWE

WALMAR
• Kompleksowe naprawy blacharskie 

+ lakiernictwo
® Bezgotówkowe naprawy (PZU)
• Auto zastępcze
62-040 Puszczykowo, ul. Berwińskiego 13, czynne: 8.00-16.00
lei, /061/ 819-32-23, kom. 0 601 792-847

MIEJSCE NA TW OJĄ REKLAMĘ
1 m o d u ł czarn o -b ia ły: 2 5  z ł  
t e l.  8133 0 7 8 , 8133 337

Krzysztof Niewczyk 
62-040 Puszczykowo, ul. Działkowa 19a 

tel. (061) 819-43-37, tel. kom. 0 602 296-491

u s ł u g i  s z k l a r s k i e

Puszczykowo, ul. Poznańska 75 
(przy sklepie obuwniczym)
------------ T e l .  5 «  384 5 0 8Zapraszamy:
pon.-piątek od godz. 9.00 -  17.00

SPRZEDAM DOM 180/1000 
W Pu SZCZYKO WIE STARYM
lub za m ien ię  na m n ie jszy  

►► te l. 888  - 930 - 568  «

R A M L U S
O lustra w ramach drewnianych 
O lustra fazowane i łazienkowe 
O ramy drewniane prostokątne i owalne 
O ramy ręcznie wykonane
Puszczykówko, ul. 3 Maja 53 
Tel. 061/8193-205; kom. 504 599 391

Zaoraszamv-Pon-'piątek godz‘ 15-°°-20-00 zapraszamy. Sobota godz 10.00-14.00
J

Kurier
Puszczykowski

PROMOCJA NA OPONY ZIMOWE

Autoryzowany serwis oyumienia

O Prostowanie felg aluminiowych 
O Konserwacja opon 
o Montaż i wyważanie 

kót motocyklowych 
o Usługi wulkanizacyjne
O Felgi Maciej Andrzejewski

62-040 Puszczykowo 
Zakład czynny: uj Nadwarciańska 14
pn-pt. 8.00 - 19.00  g—  81-33-979
SOb 8 .0 0 -1 6 .0 0  L A  0501-329-711

T Ł U M  I K I
K A T A L I Z A T O R Y
sportowe tłumiki - tłumiki drgań 
sportowe końcówki - wieszaki gumowe
strumienice - uszczelki

SPRZEDAŻ - MONTAŻ - NAPRAWA 
-------------WSZYSTKIE MODELE--------------
również do samochodów ciężarowych

w w w .t lu m ik i -m o t o r .p o z n a n .p l  
P .J . MOTOR, Luboń, ul. M okra 3 , te l./fax  B 1 0 -5 1 -B S
Cdojazd ul. P a n k a  w  p ra w o  za  s ta c ją  O R L E N ,  k ie ru n e k  W iry ]

BIURO OBROTU NIERUCHOMOŚCIAMI
„ S K I B I Ń S K I ”

KUPNO, SPRZEDAŻ, WYNAJEM
Wiesław Skibiński

Państwowa Licencja Zawodowa nr 15-45 
Nadana przez Prezesa Urzędu 

Mieszkalnictwa i Rozwoju Miast

62-050 Mosina tel./fax: (061) 813 67 88
ul. Dworcowa 13 tel.: (061) 813 67 90
e-mail: bonskibinsld@wp.pl tel.: 0 604 223 830 
www.skibinski.gratka.pl
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r APTEKA W STARYM D O M U ^ 
Puszczykowo, ul. Dworcowa 22

tel.81-94-028, fax 81-94-114 
kom. 0-601-96-82-50 

www.puszczykowo.pl /ap teka/

Z apraszam y codziennie od 8.00 do 21.00 
w niedziele od 9.00 do 14.00

i  s i a r g m  b a m

- Gwarantujemy fachową, profesjonalną obsługę oraz dogodny parking 
przed apteką.

- Oferujemy pełen asortyment leków gotowych i recepturowych 
(również jałowych), paraleków, leków hom eopatycznych oraz szeroki 
asortyment sprzętu medycznego.

- Prowadzimy pełną gamę kosmetyków firm Vichy, La Roche Posay, 
Avene, Dr Eris.

- Proponujemy preparaty i odżywki dla sportowców m iędzy innymi 
firm Maxim, Olimp, MLO.

Dr med. Aleksandra Skuratowicz
L a ry n g o lo g  d z ie c ię c y

1LJSG ZATOK
Puszczykow o, ul. Kopernika 15 

tel. dom. 819 35 18
Poznań, ul. Wojskowa 9h

wejście od ul. Wyspańskiego naprzeciw Areny
godz. przyjęć pon., śr., czw. I? 00- ^ 00 

tel. 867 69 33

Hurtownia 
Specj alistyczna

Kupiec Roku: 2000, 2001, 2005

Poznań, ul. Podchorążych 22/24 (Grunwald)
Tel./fax 061/861 70 00 

Tel. 061/861 04 98, 861 70 17 
e-mail: biuro@saba.info.pl 

godz. otwarcia: soboty 8.30-13.30

SZEROKI ASORTYMENT 
POLSKICH WYROBÓW:

• SZKŁO UŻYTKOWE 
I ARTYSTYCZNE

• PORCELANA • KAMIONKA
• SZTUĆCE

* S K L E P  FIR M O W Y: 
Poznań, u l. G łogow ska 41

tel. 0 61/865 19 39

dr m ed. MICHAŁ RYGLEWICZ 

specjalista laryngolog
Puszczykowo, ul. Klonowa 2, tel. 813-34-68

G2-050 MOSINA KROSNO, UL. POLNA BI 
TEL./FAX (OBI) 8-191-925  

TEL. 0507 084 724, 0507 084 72S

PRODUCENT MEBLI 
KUCHENNYCH I BIUREK

CENY
PRODUCENTA

Czynne:
PN. PT. 9-18 
SOB. 9-15

sklep oferuje meble pod wymiar
-meble kuchenne 
-szafy 
-biurka
-sprzęt AGD - zabudowa 
-płytki ceramiczne: posadzkowe, ścienne 
przemysłowe, elewacyjne RA TY  

-podłogi panelowe 
-panele ścienne BEZ ŻYRANTÓW

D & T Projekt
MEBLE KUCHENNE

SPRZĘT AGD DO ZABUDOWY 
i WOLNOSTOJĄCY

www.dtproiekt.pl
Salon producenta: Os. Zwycięstwa pawilon 109, Poznań 

tel./fax 8265-488, tel. kom. 609 570-165, 
pon-pt 11.00-18.00 

System sprzedaży ratalnej AIG

G o d zin y  o tw a rcia : 
pon.-pt. 8 .00-1 7 *00, sob. 9*00-13.00

szeroki wybór drzwi  -  panele podłogowe
zew nętrznych i w ew nętrznych . panele boazeryine  
fachow e doradztwo . parapety okienne

-  montaż

RATY! CENY PRODUCENTA!
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LEADER SCHOOL
N O W O C Z E S N E  M E T O D Y  N A U C Z A N I A

www.leaderschool.com.pl mosina@leaderschool.com.pl

Dzięki tej metodzie ANGIELSKI
uczymy się 4 razy szybciej.
Metoda Callana - dla tych, którzy chcąjak najszybciej 
nauczyć się płynnie mówić po angielsku.
Zajęcia prowadzone są w formie pytań i odpowiedzi.

NIEMIECKI Metodą Bezpośrednią
Metoda ta neguje stwierdzenie, że aby 

posługiwać się językiem obcym należy najpierw 
zapoznać się z jego regułami gramatycznymi.

Przygotowanie do nowej matury 
zj. angielskiego i niemieckiego

S l  l ' r iR ANGIELSKI I NIEMIECKI 

dla dzieci od 3 do 13 lat

Program efektywnej nauki 
dla dzieci (od 6 do 12 lat) LEONARDO

Program Leonardo pomaga i wszechstronnie 
rozwija dzieci zdolne oraz te, które mają 

trudności z  nauką. Program podzielony jest 
na 4 moduły: ortografia, pamięć i koncentracja, 

skuteczne notowanie, sprawne czytanie.

Mosina, pl. 20 Października 2
061 813 66 32

caIIan
M E T H O D

Co stychać w puszczykowskim harcerstwie?
G dy zapytamy harcerzy lub zuchów o to, co najbardziej lubią w har­

cerstwie, odpowiedź oczywiście brzmi: B IW A K I. Natomiast, gdy 
o to samo spytamy rodziców tychże zuchów i harcerzy, odpowiedzą -  
co ciekawe -  B IW A K I. C o  jeszcze ciekawsze, obie strony wypowiada­
ją  się na ten temat z równie dużym entuzjazmem. Fenomen len jest na­
turalnie dość łatwo wytłumaczalny, choć przyczyny entuzjazmu są róż­
ne dla dzieci i dorosłych. D la harcerzy jest to ekscytująca przygoda 
i możliwość spędzenia paru dni poza domem w jedynej w swoim rodza­
ju harcerskiej atmosferze, z kolei dla rodziców -  tak potrzebna chwila 
wytchnienia, przy świadomości, że ich dzieci są w dobrych rękach.

Właśnie dlatego zorganizowaliśmy w czasie ferii „Biw ak Zim ow y” 
w Golęczewie, w którym uczestniczyli nie tylko harcerze, ale również 
zuchy. Nocowaliśmy w budynku szkoły, który urzekł nas wszystkich 
swoim wystrojem i kameralnym, przyjemnym klimatem. Zajęcia dla 
zuchów i harcerzy przebiegały w zasadzie osobno, jednak niektóre za­
bawy, świecznisko, a także posiłki odbywały się wspólnie. W  planie 
dnia nie mogło oczywiście zabraknąć porannej zaprawy oraz kom isyj­
nego sprawdzania porządków, a także harcerskich apeli. Podczas biwa­
ku z całą pewnością nikt nie narzekał na nudę. I tak na przykład harce­
rze poznali najbliższą okolicę podczas tzw. zwiadu terenowego, grali 
i walczyli w zawodach w sali gimnastycznej i na świeżym powietrzu, 
nauczyli się rozpoznawać w lesie ślady dzikich zwierząt (tzw. tropy), 
mogli zdobyć sprawność „obserwatora”, w chwilach wytchnienia grali 
wraz z drużynowym w gry leksykalne lub manualno-zręcznościowe, 
a ponadto nikt z druhów i druhen nie powinien mieć po biwaku proble­
mu ze składaniem i dbaniem o mundur. N ie mniej napięty plan biwako­
wych zajęć miały zuchy. Od samego przybycia wśród gromady zucho­
wej rozeszła się niepotwierdzona, ale też niezdementowana wieść, że 
będzie można zdobyć sprawność „Eskim osa” ! Rzeczyw iście, zuchy 
rozpoczęły próbę zdobycia sprawności, pod okiem trzech opiekunek 
zbudowały prawdziwe igło (z krzeseł i śpiworów), grały w gry planszo­
we, rozwiązywały szarady i rebusy, spacerowały po krainie Eskimosów 
(Golęczewie), a ponad wszystko świetnie się bawiły -  w końcu miały 
wakacje. „Biw ak Zim ow y” upłynął tak szybko, że ani się obejrzeliśmy,

a ju ż musieliśmy się pakować, posprzątać po sobie i wracać do domu.
Biw ak minął i czas diametralnie zmienić temat. 22 lutego to dla każde­

go harcerza data wyjątkowa, znana powszechnie jako Dzień M yśli Bra­
terskiej. Jest to rocznica urodzin założyciela skautingu na świecie lorda 
Roberta Baden-PowelTa. Dzień ten jest uroczyście obchodzony w środo­
wiskach skautowych na całym świecie, również w Polsce. Również w na­
szym Ośrodku Z H P  Puszczykowo uczciliśm y Naczelnego Skauta Świata 
(Baden-PowelFa) podczas uroczystej zbiórki wszystkich drużyn Ośrod­
ka, okolicznościowym apelem, gawędą oraz tradycyjnym poczęstunkiem.

Z  okazji Dnia M yśli Braterskiej składamy mieszkańcom Puszczyko­
wa najserdeczniejsze życzenia odnalezienia w sobie wzniosłych ide­
ałów, spojrzenia na świat przez pryzmat wartości, o których często za­
pominamy, dużo optymizmu, wbrew trudom życia, życzliw ego spoj­
rzenia na sąsiadów oraz uśmiechu, który często potrafi poprawić wię­
cej, niż tylko humor przypadkowemu przechodniowi.

Z  harcerskim pozdrowieniem CZUWAJ!
pwd Maciej Stelmachowski

K u rier
Puszczykowski

Wystarczy dostarczyć ten kupon do szkoły Leader School, aby w zamian otrzymać płytę 
z kursem języka angielskiego metodą SITA. Jednocześnie kupon uprawnia do bezpłatnej 

prezentacji systemu SITA. Leader School, Mosina, pl. 20 Października 2 (Rynek)

http://www.leaderschool.com.pl
mailto:mosina@leaderschool.com.pl


BIURD RACHUNKDW D-PRDJEKTDW E

mgr inż. Dorota Kaczmarek
ul. Poznańska 101, 62-040 PUSZCZYKOWO tel. (061) 8194-572

BIURO PODATKOWO KSIĘGOWE
O fe ru je : * Pełen zakres usług księgow ych

* D oradztwo podatkow e
* Rozliczenia ZUS
* Spraw y kadrowe
* B iznes plany
* Badania spraw ozdań  finansowych

62-040 Puszczykowo ul. Kasprowicza 11
tel./fax (061) 813-37-04, tel. kom. 0603-139-704 mgr Z b ig n ie w  C z y ż
e-mail: biurO.pOdatkOWe@vianet.pl doradca podatkowy nrewid.OlOOO

Rok założenia 1991

BIURO RACHUNKOWE 
— Lucjan Kiciński —

ul. Dworcowa 79 
62-040 Puszczykowo 

tel./fax 061 8193-135 
tel. kom. 507 097 389
e-mail: biuro@kicinski.pl

Licencja Ministerstwa Finansów

Zakład Kuśnierski "ALSKOR'
“Z i m a  t u ż  t u ż  o  k o ż u c f i u  p o m y s C j u ż  

a  i  f u t r o  k u p i ć  m o ż e s z

-  JĄ Cs f a r  C i  t o  t y m  d o p o m o ż e ”

kożuchy futro kurtki kołnierze ^  
ze skór naturalnych

>:/0 - no sprzedaż i zamówienie
^  CENY P R O D U C E N T A

szycie przeróbki naprawa:
szybko, tanio i fachowo 
WYPRZEDAŻ KOŻUCHÓW
Poznań, Os. Doh. II Wojny Światowej 62 
(Rataje, za Selgrosem)
Pon.-pt. godz. 11-17
tel.: 6671-022; kom.: 0601 860 986

BIURO RACHUNKOWE URZĘDNIK
Tomasz Dolczewski

62-040 Puszczykowo, ul. Nadwarciańska 48 
tel./fax (061) 81-94-685, tel. 81-933-55

IS 101
m m

R Y S Z A R D  O S U C H
lider serwis mechanika, elektryka, 
komputerowa diagnostyka silnika 
oponiarstwo-części - NAPRAWY

________GAZ - Montaż i Serwis_________
PUSZCZYKOWO, ul. Poznańska 8, tel./fax 8194-705

Wielkopolska /
C & SK O K Ł1
CERTYFIKAT JAKOŚCI ISO 9001 2000

P O Ż Y C Z K ANESTORDLA EMERYTÓW I RENCISTÓW
BEZ PORĘCZYCIELI

M A X .  K W O T A  B E Z  O G R A N I C Z E Ń  

M A X .  O K R E S  S P Ł A T Y  3 6  m ie s ię c y

2 , 50 % 9 , 9 9 OPŁATY
ATEŁiFONY

^ s lz ł
Ul. Kraszewskiego 11; 62 -041 Puszczykowo; tel: 633 63 83;www.wielkopolska.skok.pl

KS* I wniosek o kant VISA ELECTRON luft Mwokoniu ROR/IKS* I

U ŻY W A N E MEBLE
BELGIJSKIE I HOLENDERSKIE MARPOL

- antyki
- komplety wypoczynkowe
- artykuły dekoracyjne

Zapraszamy; 
wt.-pt. 10°° - 18“ 
sob. 12“ -1 6 “  
niedz. 10“ -1 4 “

ul. Dworcowa 17, 62-041 Puszczykowo, tel. 506 116 286, 505 020 605

j  projektowanie, urządzanie i pielęgnacja o g ro d ó w ^
j  mała architektura ogrodowa (produkcja i montaż) 
j  cięcie drzew, prześwietlanie koron 
j  kominki, grille (projektowanie i budowa) 
j  cięcie drewna opałowego 
j  systemy nawadniające

Krzysztof Pietrzak, 62-040 Puszczykowo, ul. Grunwaldzka 6 
tel.: 0 61  81 3  3 9  0 8 ,  te l. kom .: S IO  13  1 7 5 1
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